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OBSERWWACYIE METEOROLOGICZNE. 
Barometr dla lepszego porownania zredukowany na O° Reaumiura. 
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— KRAKÓW. — 

W dniu 13 Stycznia 1832 r. o godzinie 
10 ranney w Krakowie przy Rynku głównym, 
w gmachu Sukiennicach, w drodze exeku- 
cyi sądowey, odbędzie się publiczna licyta- 
cya sukien męzkich i damskich, bielizny, ko- 
mody, sabasznika mosiężnego etc. Chęć li- 
cytować mających zaopatrzonych w gotowe 
pieniądze na czas i imieysce oznaczone za- 
prasza się. 

Kraków dnia 9 Stycznia 1832 r. 

Teodor Jaworski kom. sąd. 


Komornik sądowy uwiadamia Publiczność, 
iż dnia 20 Stycznia r. b. o godzinie 9 ran- 
ney, w Krakowie przy ulicy Różaney pod L, 
614, odbędzie się licytacya fortepiana stoją- 
cego, w formie piramidy, fornerowanego ma- 
choniem, z bronzami, oktaw Sześć i pół, 
mutacji sześć. 

Kraków d. 9 Ńtycznia 1832 r. 

Józef Słodkowski kom. sąd. 
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WARSZAWA. 

W dopełnieniu dobroczynnych Nayjaśniey- 
szego Cesarza Jmci i Króla rozporządzeń, 
w wydanem przez JO. Xięcia Feldmarszalką 
postanowień d.15 (27) Grudnia 1831, zawar- 
tych, oraz dla zapobieżenia przewłoce, naja- 
ką przełożenia w sposobie nieodpowiadają- 
cym, przyjętym w tey mierze zasadom czy- 
nione, podających wystawićby mogły; Kom- 
missya wsparcia dla woyskowych polskich 
osądziła potrzebnem: podać do wiadomości 
stron interessowunych warunki, których do- 
pełnienie do osiągnienia pożądanego skutku 
jest niezbędne. 

Oprócz załączenia niżey oznaczonych do- 
wodów, podający obowiązani są nadto zamie- 
ścić w przełożeniach swoich dostateczne wy* 
jaśnienia na każdy z wyszczególniopych tu 
punktów, a mianowicie: 

Co do, woyskowych. 

1) W jakim stopniu ikorpusie służył przed 
rewolucyą, i w ciągu teyże? 

(nadto, jeśli jest retretowany albo emeryt) 
oznaczyć wysokość pobieraney pensyi, tudzież 
epokę w którey takowa była mu udzieloną. 


2) Czyli wykonał przysięgę rządowi rewo- 
lucyjnemu? w przeciwnym razie, podający 
złoży dowód w poparciu swego twierdzenia. 

3) Czyli od dnia 17 (29) listopada 1830 
był czynnym? i jaką pełnił służbę? 

Jeśli zaś takową w ciągu rewolucyi opu- 
ścił, wymienić należy datę dymissyi, tudzież 
czyli takowa została mu udzieloną z rozpo- 
rządzenia wyższey władzy, lub też z powo- 
du słabości zdrowia, albo na własne żądanie 
dla interessów familiynych. 

4) Czyli teraz pobierał jakowy fundusz? 
z jakiey kassy? i do którego czasu był mu 
wypłaconym ? 

5) Ponieważ postanowiono jest woysko- 
wym zasiłku żądającym, obranie sobie w ob- 
rębie królestwa, mieysca zamieszkania; wi- 
nien przeto podający wymienić wieś lub mia- 
sto, obwód i województwo w którem odtąd 
pozostawać będzie, i oznaczy kassę obwodo- 
wą lub wojewódzką, z którey przyznany mu 
zasiłek pieniężny, życzy sobie mieć wypła- 
canym. 
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Co do wdów. i 

1) Wymienić stopień oraz korpus, w któ- 
rym mąż służył przed rewolucyą, w ciągu 
teyże, tudzież epokę zgonu jego. 

2) Wymienić wysokość pensji, jeśli tako- 
wa była mężowi podającey wyznaczoną, tu- 
dzież epokę jey przyznania. 

3) Załączyć świadectwo właściwey władzy, 
jako była w pożyciu z mężem do zgonn je- 
go, tudzież 

4) Akt ślubu. 

5) Wiele ma dzieci, zdołączeniemich metryk. 

Co do sierót 

1) Wymienić stopień oraz korpus, w któ- 
rym oyciec podających służył przed rewołu- 
cyą, i w ciągu teyże, tudzież epokę zgonu 
jego. 

2) Wymienić wysokość pensji, jeśli ta- 
kowa zmarłemu ich oycu wyznaczoną była, 
tudzież epokę jey przyznania. 

3) Podać nazwisko opiekuna. 

4) Załęczyć akt urodzenia. 

W ogólności, każdy podający prośbę do 
Komunissyi wsparcia, winien w teyże wymie- 
nić, teraźnieysze swoje zamieszkanie. 

w Warszawie dnia 4 Stycznia 1832 r. 
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Urząd municypalny miąsia stołecznego 
Warszawy. 

Podaje ninieyszem do wiadomosci publi- 
czney, że JO. Feldmarszałek Xiąże Warsza- 
wski hrabia Paskiewiez, Erywański chcąc ula- 
twić ubogim mieszkańcom Warszawy sposo- 
bność wyżywienia się, rozkazał na ten przed- 
miot przeznaczyć zakład fabryki Bulionu w 
posiadłości Sielce pod Warszawą istniejącey, 
i wydać z zapasów onegoż codziennie po 
1,500 porcyi sucharów bulijonowych; wydawa- 
nie takowych porcyj zacznie się od przyszłe- 
go poniedziałku, to jest od dnia 9 stycznia 
r. b. Połowa wyżey ezsaczoney liczby, to jest 
750 porcyi, wydawana będzie bezpłatnie tym, 
którzy zupełnie pozbawieni są środków wy- 
Żywienia siebie; druga połowa będzie wyda- 
waną także dlaubogich lecz niezupełnie zbie- 
dniałych za opłatą groszy 3 za porcyą. W 
obudwu przypadkach porcye będą rozdawane 
za biletami, które kommissarze cyrkułowi 
udzielać będą na cały tydzień, czyli na dni 
siedm.  Miezamożni mieszkańcy Warszawy 
Żądający korzystać z tey ofiarowaney dla nich 
pomocy, mogą codziennie zgłaszać się do 
kommissarzy tych cyrkułów, w których stałe 
mają zamieszkanie, dła otrzymania wspomnio- 
nych biletow. Mieysce rozdawania sucharów 
bulionowych jest w raytszułi saskiego ogro- 
du przy ulićy Krółewskiey .co dzień od 10 
godziny z rana do 2 z południa. 

w Warszawie d. 6 Stycznia 1832 r. 

Referendarz Stanu Prezydent. 
J. Łaszczyński. 
Sekretarz Jeneralny 

G. Jacholkowski. 


Gzest Bitutzedowa. 


POLSKA. 
warszawa 7 Stycznia, 

— Nayjaśnieysży Pan raczył wyznaczyć Iza- 
belli hr. Sobolewskiey, wdowie po $. p. Wa- 
lentym hr. Sobolewskim ministrze stanu, pre- 
zydującym w b. radzie administracyjney, pen- 
sią emerytalną zł. 40,00U rocznie do śmierrci. 

— Kommissya rządowa wyznań religijnych 
i oświecenia publicznego, przeniesioną zosta- 
la do pałacu dawnićy kommissyi xządowey 
woyny. 

— Kilka dzienników francuzkich z gru- 
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dnia r. z. umieściły artykuł z gazety ausburg- 
skiey, względem missyi pułkownika roszyjskie- 
go Kotzebue, wysłanego do urządzenia po- 
«wvrotu do Polski podofficerów i żolnierzy kor- 
pusów polskich, które się były w granice au- 
stryjackie schroniły. Korrespondent dzien- 
nika niemieckiego, źle był informowanym zda- 
jąc sprawę o skutku rzeczoney missyi. Na- 
stępnjące szczegóły posłużą do sprostowania 
błędów, o których wspomniano. Officerowie 
polscy nieznaydowali się w biwaku z żołnie- 
zzami; pułkownik Kotzebue nie jeździł po 
kwaterach żołnierskich; nierozmawiał z ża- 
dnym polskim woyskowym o celu swojey po- 
dróży, i ledwo z daleka mógł widzieć ich bi- 
waki stojące w pewney odległości od drogi, 
którą on pocztą przebiegał, jadąc do miaste- 
czka Ležańsk do jenerała austryackiego Ber- 
tolletti, a z tamtąd do Lwowa. P. Kotzebue 
bawił w tem mieście przez dni 46, czekając 
powrotu kuriera, którego jenerał p Her- 
deg. dowodzący naczelnie woóyskami w Ga- 
licyi, wyprawił był do Wiednia, z uwiado- 
mieniem o przybyciu pułkownika rossyjskie- 
go. Tym czasem nadszedł dekret amnestyi; 
hr. Herdeg nieomieszkał podać przez office- 
rów austryackich, ten czyn łaskawości mo- 
narchy do wiedzy podofficerów i Żołnierzy 
polskich, a pułkownik Kotzebue nieprędzey 
ze Lwowa do Zawichosta wyjechał, aż gdy 
kolumny w pochód ku granicy wyruszyły. — 
Przyjął on ludzi z korpusu Ramorina którzy 
się u niego z naywiększą ufnością stawili, roz- 
dał im wobeclicznych zokolicy widzów, po~ 
trzebne na drogę fundusze i natychmiast ich, 
bez żadney eskorty, do własnych siedlisk wy- 
prawił. Radość tych wojskowych była nie 
do opisania, wchodzili oni w granice przy 
powtarzanych Vivat, których się odgłosy w 
powietrzu rozległy. W kilka dni późniey 
pułkownik Kotzebue przyjął podobnymże spo- 
sobem w granicę królestwa Połskiego podof- 
ficerów i żołnierzy z korpusów Różyckiego 
i Kamińskiego, na częm powierzoną sobiu 
czynność zakończył. Z powyższego opisu, 
którego dokładność się Zaręcza, przekonać 
się można, że czyny w gazecie augsburg- 
skiey przytoczone, zupelnie są mylnemi. 

— Gazela Rządowa Pruska donosi: Od 
granic Polski 25 Grudnia. Powrót Polaków 
nłaskawionych przez aninestyą do Swojey oy- 
czyzny, odbywa się z naylepszym skutkiem. 
Do tey chwili powróciło już 12000 Żołnierzy 
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5 rozmaitemi gościńcami doswego kraju, i na 
ziemi rodzinney cieszą się z nimi z uzyska- 
nego przebaczenia i zapomnienia tego, co się 
stało. Zachowano przy oddawaniu ich po- 
stępowanie, o jakim dawniey doniesiono; ob- 
chodzą się z nimi z prawdziwą ludzkością , 
opatrują w żywność aż do domu, dokąd ich 
puszczają pod wybranymi z pośród siebie 
przewodnikami. 


— Teatr narodowy został wzbogacony no- 
wą sztuką. Wezoray dano po raz pierwszy, 
nową romantyczno-komiczną, czarodzieyską 
melodramę Pana Raymunda pod tytułem: 
Król Duchów Alpeyskich.  Rozlegające się 
huczne śmiechy i oklaski licznego zgroma-” 
dzenia, dowiodły zadowolenie widzów z gry 
artystów, a szczególniey Rappella, (Zdanowi- 
cza) i króla duchów (Weinerta) którzy wczo- 
ray dali nowe proby niepospolitych swoich 
zdolności w komice. Pan Głowacki za pię- 
kne dekoracye, zyskał pochwały i wkońcu ró- 
wnie jak wszyscy artyści został wywołany, — 

— W Berlinie płacono dnia 3 Stycznia, za 


obligacye udziałowe polskie 338 złp. za li- 
sty zastawne polskie 84% za sto» 


ROSSYA 
PETERSKURG 47 Grudnia. 

(Dokończenie. Ukazu Cesarskiego z dnia 
12 Listopada.) 14) Dla zichowania równowagi 
w środkach i korzyściach pomiędzy rękodzieł- 
nikami, w obu krajach niebędzie się nadawa- 
ła nikomu żadna nad innemi wyższość, ža- 
dne osobne co do cell przywileje, zwracanie 
celi, uwolnienia, ani premije, oprócz przypad- 
ków tyczących się wyłącznie handlu zagra- 
nicznego. 15) Przewóz własnych wyrobów o- 
obu ziem odbywać się ma po dawnemu przez 
cztery komory celne: Kowieńską, Brzesko 
Litewską, Uściługowską, i Choroszczyńską , 
a sarowych płodów, przez wszystkie komo- 
ry celne na granicy królestwa, którym pobie- 
ranie ceł jest dozwolone. 16) Nadal do cza- 
su sporządzenia nowey zupełney taryfy, cła 
mają być pobierane podług załączonego tu 
utwierdzonego przez Nas spisu. 17) Wszyst- 
kie dawnieysze postanowienia tyczące się 
bandlu między Bossyją a królestwem Pol- 
skiem, w rzeczach które ninicyszyn ukazem 


niezmieniają się, zachowują zupelną moc 
swoję. 


Gdy za czasu trwających w Polsce rozru- 
chów mogła zostać wwiezioną niemała ilość 
zabronionych zagranicznych towarów, których 
w prowadzeniu wewnątrz cesarstwa przy dzi- 
sieyszem rozporządzeniu urzędów celnych i 
innych zwierzchności w królestwie, i przy 
trudności rozeznawania tych towarów od wła- 
ściwych poskich, niepodobna było zapobiedz; 
z tych powodów, nim wróci zupełny porzą- 
dek w królestwie, zachowane być mają pra- 
widła następujące: a) zaraz od wydania ni- 
nieyszego ukazu, przywrócić w zupełności 
handel wywozowy i przywozowy surowelni 
płodami obu krajów; B) podobnież ma być 
dozwolony rozpoczęty już wywóz do Polski 
wszystkich wyrobów rossyjskich, według po- 
dobrych zasad, od których od d. 1 stycznia 
4832. r. pobierać się już mają cła według ni- 
nieyszego spisu; c) przywóz z Polski wyro- 
bów Igo i Ilgo rzędu ma być wstrzymany, 
do czasu zupełnego urządzenia w tym kraju 
stałych inieyscowych zwierzchności, o czem 
w swoim czasie obwieści osobny ukaz; przy- 
wóz zaś towarów IlIgo rzędu, dozwolony bydź 
ma od daty ninieyszego; d) przywóz do Ros- 
syi, wyrobów jedwabnych i lnianych wstrzy- 
many bydź ma ed dnia wydania Rinieyszego 
ukazu na trzy jeszcze łata, po których o cłach 
mających się odnich pobierać, uczynione bę- 
dzie osobne rozporządzenie. Rządzący Senat 
nie zaniecha tego jak należy wykonać; mi- 
mistrowi zaś skarbu, rozkazujemy, aby ojićm 
wszystkićm uwiadomił rząd tymczasowy i mi- 
nistra sekretarza stanu królestwa Polskiego, 
w celu poczynienia stósownych w królestwię 
xozporządzeń. 


BELGIJE 
BRUXELLA QQ Grudnia. 

— Król wyjechał dziś do Leowen. Jene- 
nerał Beliard zeszłey uocy udał się do Pa- 
ryża, a to jak mówią dla znaydowania się 
na posiedzeniach izby parów. 

— Dziennik Memorial Beige zapewnia, że 
rząd zeszłey nocy zatwierdził pożyczkę z Pa- 
nem Rothszyld. O warunkach tey pożyczki 
obiegają naysprzecznieysze wieści; zdaje się, 
iż została zawarta na kurs 70 doj7b za sto. 
Panowie Rrouckere, Osy i Rittweger powró- 
cili z Kale. Dziennik Independent powia- 
da w dopisku ce następuje: »Zapewniają nam 
w tey chwili, że konferencya londyńska pod- 
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pisała nowy protokuł, w skutek którego wa- 
rownie Morienburg , Philipyeville, Ath, Mons 
i Menin mają bydź zniesione. 

— Jenerał Belliard przybył dnia 25 z ra- 
na z Paryża, wciągu dnia miał kilka posłu- 
chań prywatnych u króla i wnocy znowu wy- 
jechał tam na powrót. 


— Sekcya centralna izby reprezentantów 
zdała w dniu 26 rapport, o stanie armii czyn- 
ney w roku 1832 na stopie wojenney. Skła- 
dać się ona będzie prócz gwardyi mieyskiey 
z 80,000 ludzi. Nabór klassy na rok 1832 
wyniesie 12,000, którzy stawieni będą do 
dyspozycyi rządu. 

— Przeeiwko ochotnikom w wielkiem xię, 
stwie Luxemburg, działającym na korzyść 
króla Niderlandów, wysłano batalion strzel- 
ców i batalion gwardyi mieyskiey z Antwer- 
pii. Mowodzić niemi będzie pułkownik Pris- 
ge adjutant króla. Dziennik Courrier de la 
Sambre donosi: że zwolennicy, Hollandyi od- 
“niesli już korzyści, mowiono nawet, że już 
zajęli Arlon, lecz to niepewna. 
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ANGLIA 
i Lonoyry 20 Grudnia. 

Dziennik ministeryalny Kuryer wspomina- 
jąc o odpowiedzi króla Niderlandów na 24 
artykuły, powiada: konferencya może: teraz 
wybierać między następującemi trzema srod= 
kami: albo się zupeźnie usunie od pośredni- 
etwa i zostawi Hollandyi i Bekas dowolne za- 
kończenie sporu), lub też popieraiąc swoje 
rozstrzygnienie, użyje przeciwko Hollandyi 
środków przynaglających ; albo tćż na konieę 
raz jeszcze rozpocznie swoje wyrzeczenie. 
Nie do nas należy, zalecać szczególnity któ- 
rykołwiek z tych środków, nadmieniamy tyl- 
ko, iż odsaniego początku byłoby naylepiey, 
niemieszać się wcale do sporu tych stronników. 


— Podług dziennika Windsor Expres po- 
wątpiewane już mianowanie Parów, na kró- 
re król już umiał zezwolić, ma przyść do 
skutku; liczba Parów mianować się mają- 
cych, zależeć będzie od wypadków, jakie pod- 
czas feryi Bożego Narodzenia wywrzeć, mo 
gą wplyw na sprawę reformy. 
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